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; zip. 12— miesięczniezłp. 4. — Ñu- 
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Prenumerata na prowincji 7 opłatą poeze 
tową złp. 20 kwartalnie. 


w Warszawie dnia 7 Stycznia 1828 roku w Poniedziałek. 


JĘKI 


Wiadomości Handlowe. 


ndyn d. 24 Grudnia = W upłynionym tygodniu. wy- 
ać ztąd : — do Hamburga: 24,000 f(n Kawy, 3400 fr 
Jndigo , 10,000 fn Pieprzu, 16,000 fu Bawełny; — do Bre- 
wiy + 69,000 fm awy, 360 Gtr. Cukru, 37,000 fn Pieprzu.— 
Wprowadzono z lndji wschodnich: 85 pak Kawy, 1752 p. 
'Baweliry, 208 p. Indigo, 400 p. Ryżau, 67 p: Pieprzu, 8 
P. Macis, 335 p. Imbieru, 147 p. Salelry, 49 p. Jedwa- 
biu. — z Jndji zachodnich wprowadzono 991: fas: i L44 skrzyń 
Graz worów Cukru, 5626 wor. Kawy, 237 beczek Rumu, 
„3195: wor. Ziela ang. , lb fəs Imbiera. 

BAWEŁNA bez odmiany; odbyt nie zasługujący na uwa- 
ge- — CUKIER bez odmiany. = KONOPIE i ŁOJ.” Pierwsze 
bez odmiany, drugi zaczyna mieć lepsze targi. —' KAWA 
"zdaje się: przybierać stąlsze ceny, lecz nie podrożała:— MIE- 
"SIWA, OKRASY. Szynki i masło nie mieli dobrego targu , 

nawet ceny ich schybiają nieco: — RYŻ. Wczoraj przedano 
—/800 wor. gałunku Bengal. po 12 s.— RUM ma bardzo mało 
znaczący: odbyt, po rozmaitych. cenach. — SALETRY nie- 
chciano już oddawać na targu wczorajszym po dawnićjszćj ce- 
nie 244 s— Z OZE. Pszenicy mało bardzo dowieziono, lecz 
i tej która była na targu. nie przedano; w ogólności niepo- 
myślne ma pszenica targi, + tylko bardzo sucha znajduje 
kupujących po cenie ostatniego targu.  Jęczmienia małe za: 
pasy, ale dlatego nie jest pokupny i'staniał o | s. Owies 
także nie ma pokupu, ale nie tamieje. Crochu i fasoli mo- 
na kupić } s. taniej. — O pszenicę będącą pod kluczem 


rządowym nie było żadnego pytania, z tego powodu ceny. 


jéj są nominalne tylko. * 


Amsterdam d. 29 Grudnia.— CUKIER surowy i rafino- 
wany pomyślny ma odbyt“ Płacono 1eel dobry 2da po 603 
Fl. — KAWA. Nadpsułą gatunku Jawa płacono 'na aukcji 47 
do 5 Stywr. — OLEJE. Rzepakowy 474 FI., z doslawą 
na | Maja 475 Fip lniany 39 Fi; konopny 45 Fl: — PA- 
PJERY publiczne. Bez znacznćj odmiany przy małćj z niemi 


(czynności ,'ale nie gorzej, Papiery istotuego długu w końca: 


giełdy nieconiżej staly, ale na.akeje towarzystwa handlowego 
okazało się więcej ochotników. — SIEMIENIA, Rzepakowe 
207 do 309FL, lniane z morza balt: wa olej 180 do 250 
Fl.; egipskie 225 do 250 Fl.; rygskie świeże do siewu 14 


Fl.; konopne z morza balt, 140 do 155 Fl. — ZBOŻE bez - 


S E następnie z tego powodu bez Żadnych cen sťa- 
pyem a EE ; $ 


i Berlin d, 1 Stycznia. 
„ wodu przypadających świąt, nie było takiego targu na zbo» 
te, ożeby.siałe ceny naznaczyć mu można, (PSR 


y s 


— W upłynionym tygodniu zpó. 


rzymscy, tajnym sekiom przeciwko 


mens biskup, siuga sług bożych. — Na wieczną r. jeczy 


~ Wiadomości Krajowe i Zagraniczne. 


/ KRÓLESTWO POLSKIE.— Warszawa, — W Zeste 
"dą niedzielę, 


pó wszystkich kościołach -w stolicy s 
ogłoszoną zostala, ża najwyższćm dozwoleniem, bul. 
la apostolska potępiająca skryte i tajne towarzystwa, 


wydana w Rzymie roku 1827, w treści natępującej: — 


Leon Biskup, sługa sług bożych, na wieczną rzeczy pa+ 
miqtkę. lm większe nieszczyścia trzodzie Chrystusa, | 
Boga i zbawicieła naszego , zagrażają, tem większej tros 
skliwośćci wich odwróceniu użyć powinni rzymscy bi- 
skupi, którym, w osobie błogosławionego Piotra, Pio- 
tra xiążęcia apostołów , władza pasienia i rządzenia tąż 
trżodą powierzona jest. Do nich bowiem należy, jako 
na najwyższym kościoła szczycie postawionych, odles 
glćjsze nawet zasadzki przeglądać , jakie nieprzyjaciele 
imienia chrześcjańskiego do zniszczenia Chrystusowego 
Kościoła (czego jednakowoż nigdy nie dokażą) przed- 
siębioną, 1Otychże zasadzkach wiernych, aby się ich 
ustrzegli, przestrzegać, i powagą swoją odwracać je ini. 
weczyć, Na najważniejsze to uizędowanie, włożone !na 
siebie, oczy zwracając rzymscy biskupi, poprzednicy 
nasi, nieustannie czuwali, dobrego pasterza obowiązkn 
w tém dopełniając, przestrogami, nauką, wyrokami, i. 
wydaniem życia wiasnego 7a owce swoje, sekty zgubą 
kościołowi zagrażające, zakazywać i wyniszezyć usiłowa- 
li. Nie w samych tylko rocznikach kościoła odleglejszych 


„czarów zachowuje się tćj Papieżów gorliwości pamiątka. 


Cow naszym i ójców naszych wieku uczynili aż biskupi 

a P AT ‘spi-i 
knionym zapobiegając, rzeczą jest wiadomą. Gdy bo- 
wiem Klemens XI, poprzednik nasz, widział , jako car 
dziennie wzrastała i umacniała się coraz bardziej sekta 
pod nazwiskiem Wolnych Mularzy, bąć innćm imieniem 
nazwana, — tę, nietylko jako podejrzaną , lecz nawet ` 
zupełnie kościołowi katolickiemu nieprzyjazną, z wielu, - 
dowodów poznawszy, potępif, przez ustawę. która się 
zaczyna od tych słów: la eminenti, dnia 28 kwietnia ro- 


ku 1788 wydaną, w słowach, jak następuje: — »Kle+ ~ 
pamiątkę. Na wysokiej apostolskiej strażnicy, choejażeśmy: 
na to niezasłużyli, z rozporządzeniai miłosierdzia . 


_ skiego , osadzeni, wedlug powierzonego nam póster- ` 


skiego urzędu , nieustannej (ile nam Bóg pozwala) oko- 
ło tego przyktadamy usilności i starania, przez. coby 
błędom iwysłępkom zostały zawarte wrota, prawon iee 


` na religia w całości utrzymiana, a od cal+go świata chrze- 


ścjańskiege, w tych trudnych nader czasach, nicbezpie- 


i => 26 


czeństwa z takowych zamieszań wynikające, oddalónemi 
zostały. Zaiste przez same. publiczne. wieści, doszła: 
nas wiadomość, jako wszędzie, nieustanie , i coraz,bar- 
dzićj , pomnażają się pewne społeczeńtwa „towarzystwa, 
zbory, schadzki, zgromadzenia czyli bractwa, zwane 
pospolicie de Liberi Muratori, czyli des Francs Maçons 
{Wolnych Malarzy,: lub.podsianem imieniem, stósow» 
nie do rozmaitego języka, zostające; w których wszelkiej 
religji i sekty ludzie, pod zmyślonym jakimściś poczci- 
wości naturalnej pozorem , ścistlćm zarówno jak tajem- 
ném przymierzem, stósownie-do praw. 'i. ustaw. sobie. 
"właściwych, są połączenis a względem, żego wszystkie- 
go co w zatajeniu między sobą czynią, już przez ścisłą 


- przysięgę. na. biblji. wykonaną, „już. przez zagrożenie - 


«iężkiemi karami, do zachowania najściślćjszego milcze- 


| 
| 
| 


nia zostają - obowiązani. Gdy zaś ta jest występku : 


własność, Że się utaić nie może, i zawsze głośnym=stać 
się musi; stąd społeczeństwa i schadzki pomienione, do 


EE". 


„cych kwarantanne; przybyły one z różnychystron'Wscho- 
„dus — Podlug: Monitora; już potynąt'dó Marsylji bry 
ikrólewski ,Lancięr , na którym pajedzie do Alexandrji 
;.Pan Drovetti, jeneralny konsul francuzki w Egipcie.— 
;Listy z Tulonu zapewniają (pod d. 16: b. m.:),, że. Ibra- 
him.Pasza wsiadł na okręt francuzki.i popłynął do E- 
gipta. <Egipcjanom znajdującym się w Tulonie, wzbro- 
niony został przystęp „do argenalu, gdżie dotąd ,ćwie 
czyli się w wiadomościach marynarki „dotyczących ; 
biorą teraz lekcje w wlasnem mieszkaniu, ;a nauczy- 
„cielem ich jest , jeden z bylych kapitanów artylerji.— 
Tpipakiego ieperata margrabiego Divron, pozwał je» 
„den z tutejszych negocjantów „w sprawie- tyczącćj si 
-600,000 franków: i: + ac x 

Dnia 25 grudnia. :Dzisiejszy monitor czyni uwagę , 
Že nientrzymywał nigdy z pewnością, jakoby układy na 


: Wschodzie , koniecznie wypaść miały pomyślnie. = 


tak wielkiego podejrzenia wszystkim -prawowiernym | 


stały się "powodem , iż „wpisać. się lo nich za jednoż 


mają dobrzy i cnotliwi co dać do zrozumienia Że sięsta. . 


H złymi i przewrotnymi; gdyby bowiem nic złego w ta: . 
kowych towarzystwach zostający nie czynili, tak bar- . 


"dzo od światła nie unikeliby:. która to pogłoska tak się 
bardzo powszechną stała, 1ż wwielu królestwach pos 


| mienione spółeczności, przez władzę świecką, jako prze- | 
i zakazane, 1 roztropnie | 
{Dalszy ciag nastapi). | 


ciwne spokojności publicznej 
oddawna zabronione zostaly 
| s—Na uświetnienie. nabożeństwa . 
ewangiejickim w wyka 
stala stosówna kaniaja. z muzyką kompozycji JP. An: 
taniego: Wejneria, przez artystów teatru n arodowego i 
mlodzież sposobiącą. się w lutejszćm konserwatorjum, 
kiórzy przeż. dokladne wykonanie całej marzyki: wieje 


w tutejszym kościele 


dzień Nowego - roku, wykonaną zo- ` 


| 


przyczynili się do okażaļości nabożeństwa i nabyli pra» . 


wa do. wdzięczności, 
„—Dajs zimna stopni 8 


AUSTRIJA. Z Wiednia dnia 22 Grudnia, -Odebra- 
no tn listy wprost ze Smyrny datowane dnia 24 listo- 
pada; niemasz w nich najmniejszćj wzmianki o spale- 
niu fłotty oreckićj— Ostatnie zmiany w cenach wef- 
„My, zrządziy upadek jednego z tutćjszych domów. han- 


„ddńjący ch. meloa, którego passiva 700,080 złł. R: wy- 
noszą. Kilku majętnićjszych panów węgierskich któ- į 


| rzy z lym domem w stosunkach handlowych znajdowali 


się, ponieśli z tąd znaczne siraty, 


5 Dubonchage „były minister morski pod. rządem Nepo- 
łeona, byt dnia wczorajszego przedstawiony królowi.— 
Jedna z gazet iutejszysych donosi, że oddalenie 
sig PP. Corbićre, i Peyronnet z ministerstwa, już 

-jęst niewątpliwe, co zdaje się Że tak będzie, bo gazeta 
Francji piszaprzecza temu, — Podług Monitora. iutej, 
grego, prowincje Biskajskie wysłały. trzech deputowa. 
nych do Barerlohy 2 przelożeniem królowi, aby: racz ył 
zmniejszyć palożany przez ministra, skarbu. podatek 


"(GN.). 


| 


7 


Piszą z Livorno pod d. jl? grudnia, jź tam odebrano 
disty ż Alexandrji potwierdzające wiadomość, że. Pasza 
przyjął z obojętnością doniesienie o epaleniu „floty: pod: 
„Navarino, ubolewał ‚tylko nad: straią swoich marynaa: 
rzy. — Z Małty miano: wysłać pewną: liczbę brygówsla 
„kutra na poskromienie greckich „rozbójników morskich 

Dnia. 26 Grudnia, Hrabia» Corbiere., którego. stan: 


1 zdrowia od niejakiego RASA A doznał: polepszee: 
nia, wyjechal dziś/do Bretanji, uzyska 


wszy na;to.pożwoż . 
lenie królewskie, W szystko zapowiada i każe méé nae- 
dzieję, że wkrótce do zupełnego „powróci zdrowia. — 
Gazeta Lugduńska utrzymuje, że.nietnasz już żadnćj wąt- 


| pliwości: względem utworzenia nowego składu ministrów: 


dodaje. przylćm:z pewrtością, że xiąże Polignac doskładu. 
tego należeć "niebędzie. —— Spiewaczka berlińska Panna. 
Soputeg przybyda do tutejszej stolicy., - ŻAR 
Z Marsylji d. 16 Grudnia, —. Zawinąt tu. konwój. 
złożony z. 10 okrętów, -powracających z Cypru, z.Ałe- 
xandtji i zinnych stron Wschodu; okręty: zi Alexandcjt 
opuściły. to miasto. d. Zw listopada, a: zalóm. już pos odes. 
brania wiadomości 0. wypadku „bitwy nawaryńskiej. 
W Alexandrji zupelna panowała spokojność .a Pasza 7a-< 
pewnił chrześcian o swej opieęg i. przychylności... W. plete: 
wszćj żylko. chwili gdy<odebrano «ak. -niepómyślnesdo: 
niesienia, pokazało „się niejakie wzburzenie--umystów, 
ale: stałość Paszy umiała złemu:zapobieda. Mówią że Pasza: 
nagania upór sułtana; kapitanowi wojennego okrętu frane 
cużkiego powierzył depesze.do.syna swego z rozkazemyaby: 
bezzwłocznie starał się nająć okrętacjakich: tylkosbędzie: 
mógł dostać,i wraz z wojskiem podbanderą parlamentarską 
do Hgiptu. wracał. -` Z: "SYG. Hee 


| HISZPANIA, — Z: Bareelony dnia-12. Grudnias. Do- 


anony Don Gratuit. , Dequtówanymi tymi są: Pan Ola; | 


-an z prowincji Alaya, Vosuáta z Guipuzcoa, Loizagqua;z 
„ Biskai — Dziennik handlowy zapewnia, żę znany, 
"ep del Estanys przybył dnia 13 do Perpignan,, kąd 
„wraz z innymi zbiegłymi Iliszpanami, w głąb Francji 
- odesłany będzie.. (Zobacz Hiszpanjąj) — Dnia 16 znaj. 
* dowako 


X ; d 


się pow Tukinem mnóstwo okrętów o: bywają 


niesienia.o nowych rezruchach w Walencji potwierdza- 


-Jẹ się_i przybierają. charakter , dobrze: myślących nie». 


spokojnością, nabawiający. Powstańcy msadowili się mię” * 
„dzy Aldecone i Benicaslo, a, Że jenerał-Longa. jest.pra= 
wie bez; wojska, wysłano więe z Tortozy, 1500 ludzi, któ-. . 


rzy, przeszli: na powrót przez Ebra” w celu uderzenia. 
na. byrzycieli. poi SAA dek Estanys: zgromadźa, iznos 


wu szczątki dawniejszego.oddzialu swego. wigórach tu- 

tejszych,., które pomnażająz licznie: przyby wający, dov nies 
go.rekruci, , "Te, wypada, były: przyczyną, Że <br. y dB». 
spagae udał się do Girony, zkąd przeciwko buntowaie. 


'kowi Jep, działaniami kierować będzie, — W dzień 
 ajepokalanęgo poczęcia. Ne. M. .P,-zabroniłi le. Espa- 


gng. ludowi. przypłępu do warowai! Montjacbę, który. 
Aniu tym od niepamiętnych. czasów. zwykd tam. przy” 


AI; 


bywać; z powodu tego zaledwie spokojność : ubliczna f -z Archipelagu, że Lord Cochrane miał dluga naradę 
„naruszona: hiezostała. 'Blisko:20;000 ludzi bylo zebra-. | „zKommodórem Hamilton; po: której oddali! ' się z okoz 


„nych, -i dla lego „gdysroskaz.cofmięty został; natłók na |. die-Ohios. / . ti (6.B:): 
„moście,byłtak, wielki, 5że -nieobeszło -się „bez: liczny chi" CEE ; ; i Ary 
„przypsdków. =Król oświadczył: z powodu tego, nieukon=- „2220o 20000000 OOOO O OOOO OLO OOOO 


śtento wańie  swóje- hrabiemu. =- Król Jmei „pozwolił aby, 
„rozpoczęjo: bale: „maskowe, -które «miasto tutejsze: Trok- 


IW iadomości nauk 
„rocznie: podczas karnawału dawać zwykło: COT) ; W nkowe. 


PORTUGALIJA: —: Z Lizbony dnia 10 Grudnia. Mars ; „Odpowiedź, ma „artykuł, w Gazecie polskiej w N. 335., 
„grobia: Loulé: ozyskal ;„poawolenie udania się “do Eon- Eat w.przedmiocie: Zairys, ; 
dynu.. :Uirzymują: niektórzy; że późnićj uda się-z-in- | Będąc w podróży odd. kilkunastu, późno dostałem N. 335 
ifantką malżonką swqją do Ameryki północnej. Sły- | gazety polskiej, w którym na moją odpowiedź względem 
chać tu.że. Xiężna :Beiny opuści Madryt wraz z sy- | ZairysVojtaira, jeszczem śłów:kilka wyczytał Uznając. 
nem swoim Don --Sebastiao, i «mieszkać .hędzie w: Lizi | zupelnie słaszność uwag polemicznych, ma początku, 


;bonie; „taka ma być wyraźna «wola: króla „hiszpańskiego. ostatniego arty kalu wyrażónych ; różu miem powinno pes 
. Š Ej {C> ścią moją, przeprosić autora pierwszego rzutu oka na Zai- 


PNY REKE rew N. 318 umieszczonego, za niegrzeczne slowa, które go. 
"TUROJA i GREQCJA. — Misty -ze”Stambutu dnia 1 | w mojćj odpowiedzi dotknęły. Ale niechaj mi nikt 
;Grudnia: datowane, zapewniają; iż poslowie mocarstw: | za złe nie bierze, iż winnych punktach jeszcze cośkol: 
„sprzymierzonych -zażądawszy „paszportów j miedozna- | wiek na swoją przytoczę obronę. —W kilku bowiem. 
wszy żadnej wtym względzie trudności, zabierali się do” | spotrzegłem, że. myśl moja miezrozumianą, lub wy- 


„niebawnego odjazdu/W stolicy zupełna panuje spokójność. | razy” przekręcone żostały, /Nieobwiniam bynajmnićj, 


= — Domoszą z 'Priestu dnia-l6 Grud: że z różnych stron odpowiadającego o złe względem mnie namyślenie czyli. 
nadchodzą potwierdzenia o-spaleniu flottygreckićj przez | dntencją, pewny owszem jestem, ŻE to tylko wprędko=, 
„admirała :francuzkiego Rigny, który przystąpił do dej ści i z nieuwagi nastąpiło; ale że skutek Zawsze ten sam, 
ostateczności, gdy bez względu na kilkakrotne weżwa- czy odmiana umyślna czy mimochętna; mam . sobie. Z. 
„nia, filotta grecka przeciwko Turkom w granicach o- | obowiązek, i myslomi wyrazom moim, co utraciły: pos- 
„znaczonych przes admirałów mocarstw sprzymierzonych wrócić. — Kategorycznie artykuł przechodząe, „wracam. 


{ między: Melos 1-Lepanto) czynną być mieprzestawaia. | 
„Paikownik Fabwier zostawiony jest własnema losowi na 

„wyspie: Chios’ podobnie jak qJbrahim-Pasza w Morei- / 
= W Hamburgu odebrano .dnia 29 Grudnia «iadomość | 
-= przezsztafetę z.Wiedńia'wysłaną,że posłowie mocarstw 


naprzód uwagę mego pecenzenta, na zarzut niekonsekwene. 
£ cji, jaki mi czyni, że wyznając że nieczy talem dramaturgji > 
Lessynga, zdanie jego w Żaitze niedorzeczném zowie, m=. 
Wyczytawszy to zdanie wartykule pierwszym w zupęf- 
ności podobno z Pessynga BAC m, moglem zdaje mi sig, 
a 


: „sprzymierzonych oddalili „się ize: Stambula dnia 41.8 | bez zabierania znajomości zcałem dziełem, o tej jego. 
*Gynuamią: o e EA {C M.) cząstce sądzić. Dalej przeistacza recenzent swoje wy: 


| zńanie, aż niewiedziałem. że Lessyng byt największym 

„| wswoim czasie erudytem, archeologiem it.d. zamienia». 
jąc wyraz największy na wielki, Metamorfoza drobna 
może na pozór;:ale w istocie znacząca. Wszak co in. 
szego jest: być największym, a wielkim, wszak nie obo- 
jętną rzeczą: jeden wyraz za dragi polożyć, jakże więc. 
urożha! było, tak dalece w pośpiechu się zabaczyć, aby, 
"oskarżać mnie o to czegom miępowiedział wcale, I niee. , 
wiadomości mojćj inną zupełnie postać nadawać, W dra=, - 
gm zaraz kommącie,. wmawia we mnie antagonistas. 
Że niewiem, o czóm pisał Liessyng, kiedy ja powiedziae . 
łem to względem Cibbera, którego wiersze autor. pier. 


WŁOCHY. — Dnia 20 Grudnia. — Wiadomość o 
sspaleniu floty: greckićj 'pod Chios przez admirała fran- . 
„cuzkiego . Rigny, niema dotąd żadn<j pewności, tym wię: * 
cćj, że zbywa nam zupelnie na wiadomościach z.archi- 
pelagu. — Gazela florencka donosi z Ankony pod 
„dniem 40 Grudnia, że dniem wprzódy zawinął tam sta- 
dek parowy joński, i że między podróżnemi znajdował 
sięna nim sekretarz Pana Fred. Adams — denerat Church 
przybył: w 5000 wojska do wschadnićj Grecji, gdzie d0- 
„dotąd wielu dowódzeów greckich bezczynnie zostawałoj 
między innymi aloe znim e Varnakiaty. : 
Dnia 30 listopada wylądował w Dr gomestre, w zamia- | wszego artykafu cytował, nie wymieniając z jakię 
rae-opanowania- Misolungi małą osadę mójącćj, iw ce< | dzieła je wyjął; i jdkimby Cibber byf pisarzem. Nię 
lu zachęcenia do powslania niieszkanców Epiru i Alba. | znać dziel” Cibbera, u niewiedzieć co pisał Lessyn$g, 
fiji. Pięć zbrojnych okrętów greckich wspierało jego - jest inną zupełnie rzeczą, i jedno: za drusićm Sa 

dzialania.. Ibrahim Pasza podpali wszy- Trypolizecofnat ENMO> ZA, CLUBIE, 
się pode. Nawarin,, Koron. IModon:-mówiónośzawyecz maj: 
pewniejszą dź starał się o najęcies okrętów: europejskich ` 
da powroceniasdo Egipti. 'Osidę: Vędącą w Patras. az. 
„Arabów zlożoną ściągnął do w ojska swege;. Tavcy którzy 
4am pozostali, rozpoczęli układy 4% oblegajączni Grekas: 

miodhrakim=uwolmi: wszystkich albańęzyków. m wojsku 
jego slużących=— Reszyd Pasza miał popaść w niela. | 
ske u Sultana i oddalony był od dowództwa.— | Hr. Ca- 

 podistria bawił do dnia 10 w Ankonie,— Dnia 30 li. 
stopada znajdowały się w Malcie trzy nowe okręty li- 


„nie ideie: Gdybym miewiedzial o pismach i zaslu elt 
Tessynga, ju tej'się niewiadomości chelpjł, zasłużyłbym 
na-przyganę, żeby wyznanie podobne ani zaszczytnem 
ami dowcipnómi byłó. Ale kiedy tak nie jest, kiedy 
Ino 


przynójmnićj nie wspominałem 6 tem, nierh mi wc 
będzie przycinek ten do'mego recenzenta abrócić. 
„ "Śmiem także mimo imponującego przytoczenia i 
tareba, mimo matematycznego dowodzenia. o twojkątach,, 
obstawać+przy  mojem pierwszóm- mniemaniu, i oświad- 
czyć mu, żeni niestracił jeszcze pamięci, Nie iiçszäj= 
A J e my nigdy znaczenia istotnego wyrazów, chocia je źle 
njowe angielskie, przeznaczone na wzmocnienie eską: | wprowadzony zwyczaj pomięszał. Co inszego jest po- 
dry admirała Codrington, Tamže odebrano wiadomość © równanie a odróżnienie. Porównywam rzeczy podobne, 
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niepodobnych wykazuję różnicę. Podobieństwo nie ko- 


niecznie: ma być materjalne czyli zmysłowe, w. este- 
tyce owszem częścićj jest umysłowem, i dla tego mo- 
Żna np. pod pewnym. względem pomyslu, proporcji 
i wyniosłości, tragedją z piramidą porównać; i te dwie 
rzeczy nie są wcale najsprzecznićjsze, jak recenzent 
rozumiał, że ja mniemałem. Definicja porównania udzie- 
lona przez niego, jesl bardzo falszywą:- Porównanie 
bowiem nie jest wcale sposóbem poznania dokładnie 
własności porównywanych przedmiotów; jest to raczej cel 
porównania. Wskazanie podobieństwa i stosunku mię- 
dzy przedmiotami zachodących, porównaniem zowiemy. 
Utrzymuję zatem, że to, co recenzent w swoim ar- 
tykule, porównaniem Zairy. z Haraldem zowie, jest 
tych dwóch dzieł odróżnieniem, Że najpierwszym wa- 
runkiem do porównania dwóch rzeczy, koniecznie.być 
musi zachodzące między niemi podobieństwo, bo sa- 
ma etymologia wyrazu porównanie, przynajmnićj po- 
dobieństwa wymaga. 
— Dziwne jest doprawdy zapytanie jakie mi czyni z wy- 
rzutem: »godziłoż się ranie obwiniać o cudże zdanie?» 
zapewne że się godziło, jeśli nie o wymyślenie, to o 
podzielenie onego. Kto cudze zdanie bez zaprzecze- 
nia mu, przytacza, ten je potwierdza, i gdy jest myl- 
ne, tak się staje winnym, jak i ten co je wymyślił, Dal. 


„sze wyrazy względem wynurzonćj jasno, choć w cza- 


sówych słowach opinji „Że Zaira poślednićm jest dzie- 
4em,,— ,, może i ja tak myślę w téj mierze, jak Iessyng” 
dostatecznie mówią, czy się godziło obwiniać anonyma 
e, cudze zdanie. Niech mi tu wolno będzie odstąpić 
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li wymownie potępia; ale nieidzie zatem koniecznie nik- 
czemności przygaaa. Nie.mówję tu wylącznie o Mahos“ 
mecie, w którym ieśli, jak mniemają , jest niemoralny 


widok, to przynajmnićj tak starannie ukryty, Że tylko . 


imie Voltaira, z niezbożności w wielu płodach rozżlanej, 
straszne, sprawiło, Że i wtćj pracy, tak z pierwszego rzue 
tu oka uczciwej, przewrotne wyszperano cele. Na zas 
pytanie więc recenzenta, z. moich wyrazów ulożone, raz 
jeszcze wtej samćj osnowie odpowiem, Że ani smak pra- 
wdziwy, ani serce tkliwe, ani umysł wyniosły, Maho- 
nieta: nie nazwie nikczemnćm dziełem , choćby je też 
daleka rozwaga, przewrotnem nazywać miała, i 
Nie.pojmuję wreście dlaczego ntój recenzent z wyra- 
zów moich: Voltaire wieki przeżyie! tak dziwne wypro« 
wadza wnioskii naciąga rozumowanie, na podobieństwie 
brzmienia wyrazów wsparte, a wcale nie logiczne. ,„, Co 
to jest, (mówi). przeżyć wieki? iest to przetrwać czas.(?) 
W tych dwóch słowach mieści się niezmierne wieczności 
wyobrażenie. A przeto zdaniem Pana S. tragedje  Vol- 
taira, tak jak sama wieczność, są nieprzemienne. Nowa 
to myśl, na;którą za Życia nawet Voltaira nikiby się nie- 
zdobył! To może prawda że nowa, ale to pewno nie : 
prawda Żeby moją być miała. Między wiekami a wiee 
cznością ta tylko mała zachodzi różnica, że wieki prze» 


_mijaią, że są cząsu częściami , a wieczność jest nieskoń+ 


ma chwilę, i użalić się nad tym nieszczęśliwym cudze. - 


Z > . z > S 5 . 
ga zdania wpływem. Słowa dowolnie obranego mi- 
strza, kierują uczuciami i smakiem. Zacieramy w so- 
bie zdolność sądzenia i 
my Krytyków, nie aby zastanawiać się nad ich o- 
piniami, ale aby samemu nabyć opinji; niechce nam 
się. własnodzielnie myśleć i rozważać, wygodnej za- 
tem otworzyć tę lub ową xiążkę, posłuchać tego 
lub owego literata uwagi, i tam znaleść gotowe: zdanie, 
uczucie, zapatrywania się sposób. -Stąd się wzięły. 
owe dwa nierozsądne w ciemnościach z sobą walczące, 
tak zwane klassyków i romantyków stronnictwa, których 
uw zięte zapasy Śmiech tylko w oczach rozsądnego bu. 


odżą.. Mała jest liczba takich, coby wszędzie uznali piç- 


kność , kędy się tylko znajduje, co i Niemcom czoło- 
biiność należytą oddają, i nieodmawiają honoru znako- 
mitymfrancuzkićj poezji zaletom. Umieć piękność wśród 


czucia prze siebie; czyta- 


otaczająoyh ją niedokładności i oszpeceń rozpoznać, io. 


cenić, niepospolitą jest sztuką. Łatwo jest wszystko ga- 
nić, lub wszystko chwalić, ale chwalić chwalebne, a ga- 


nić naganne trudrićj jest nieco i to też rzadko ktoumić, 


PE Możę w skulek tego, pomięszał moj recenzeńt, zalety 
Mahomieta. z jego wadami, i w ogolności dzieło całe nik. 


€żemnem nazwał. Inna iest rzecz przewrotność a nika 


czenineść pisma, Dzieło szkodliwe codo pomysłu, mo- 
Że być najkosztowniejsze co do- wykonania. 


niemało, bardzo w gruncie moralnych, a nieznośnie i 
miegodziwie wykonanych. Moralność w obu razach, za. 
pevne wiele utraca, czy ją kto niezgrabnie glosi, czy: 


Wiele jest. 
xiążek niemoralnych i wzorówo napisanych, równie jak 


czona, nieobjęta, i której na wieki liczyć nie można, 
bo nie jest czasem. .Z wiodło recenzenta podobne brzmie- 
nie, niepodóbnych wcale w istocie swojćj wyrazów. Mo» 
żna to przeżyć, co się kończy, ale nie to, co granie 
nie ma. Swi.t już przetrwał wieki, chociaż my w cza-. 
sie jeszcze Żyjemy.  Przetrwa ich może mnóstwo, a 


któż z śmiertelnych ośmieli się utrzymywać, Że świat - 


jest jak wieczność nieprzemiennym ?— Nie przeczę, że, 
napis Sułkowskiego na piramidzie Egipskićj jest niepo- 
równanie od mego wyrażenia względem Voltaira piękniejx 
szym, że jest zupełnie prawie nowym, ale czy jest pras 
wdziwym, to jest, czy moje i tylu innycb te same wy- 
razy są fałszywo- prorocze , otóm wnuki, prawnuki- wys 
rokować będą.— Pisano w Krakowie 30 Grudnia 1827 r. 
zt R 
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"Sprostowanie. 
Przy końcu w liście Polaka w Węgrzech podróżujące- 
go umieszczonym przed kilkoma dniami, zamiast Sożak, 


Sotaków, powinno być Sołak, Sołaków. 
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